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„KURIER WYSTAWOWY“

Z Klubu Narodowego
W a r s z a w a, 18. 6. (Tel wł.) Klub 

Narodowy został zwołany na 21 bm, Po
siedzenie odbędzie się o godz. 11.30 przed 
południem. (Wi

Wybory
w Grodzisku Mazowieckim

Warszawa, 18. 6. (Tel wł.) Wy
bory do rady miejskiej w Grodzisku 
Mazowieckim: BB. — 5 mandatów, 
przedmieścia — 2. PPS — 4 (mieli 6). 
komuniści — 3, rzemieślnicy żydowscy 
2, katolicko - narodowi — 5, NPR. — 3, 
ortodoksi — 2. (w)

Konferencja u Piłsudskiego
W a r s z a w a, 18. 6. (Tel. wl.) — W 

sobotę Piłsudski przyjął na dłuższej 
audjencji podsekretarza stanu Wysoc
kiego. (w)

Nominacja Karskiego
Warszawa, 18. 6. (Tel. wł.) Kie

rownikiem wydziału polskiego i bałtyc
kiego w komisarjacie ludowym spraw 
zagranicznych Sowietów został miano
wany Michał Karski, dotychczasowy za
stępca kierownika Dobranickiego, który 
został delegowany do Gdesy. (w)

Konferencja przemysłow
ców polskich i niemieckich

Warszawa, 18. 6. (Tel wł.) — Jak 
donosiliśmy, 27 bm. odbędzie się konfe
rencja polskich i niemieckich przedsta
wicieli przemysłu maszynowego i wy
robów elektrotechnicznych.

W konferencji ze strony polskiej we
zmą udział prof. Okolski, inż Jenike. 
Zygmunt Okoniewski i prof. Żurawski: 
ze strony niemieckiej. Karol Lange, b. 
min. Raumer, inż. Müller oraz hr. Witz- 
thum.

Uzgodnione stanowisko przemysłow
ców znajdzie wyraz w przyszłym trak
tacie handlowym.

Przedstawiciele polskiego przemysłu 
maszynowego mają sformułować postu
laty swe na konferencję w ten sposób, 
aby import maszyn niemieckich do Pol
ski nie poderwał polskiej produkcji ma
szynowej. (w)

Rozprawa przeciwko
b. posłowi Ułifzowi

Kat »w i c e, 17. 6. (PAT.) Rozprawa 
przeciwko b. posłowi sejmu śląskiego 
Ottonowi Ulitzowi została wyznaczona 
na dzień 27 bm.

Do rozprawy oprócz świadków wy
mienionych w akcie oskarżenia powoła
ni zostali świadkowie przez obronę.

Przeciwko ewakuacji 
Nadrenji

Paryż, 17. 6. (WA.) W czasie po
święcenia pomnika ofiar wojny świa
towej w Perau Milłerand wygłosił 
mowę, w której przestrzegał przed 
Przedwczesnem opróżnieniem Nadre
nji i wydaniem jednego jeszcze zasta
wu Niemcom. Gdyby żył jeszcze mar
szałek Foch — powiedział Miłlerand 
—- wystąpiłby z całym swym autory
tetem przeciwko tej nieostrożności.

Zawalony most pod KI ingenbergiem na Menie

Sprawa likwidacji mienia
niemieckiego w Polsce

Rokowania bezpośrednie podjęte będą z końcem czerwca 
w Paryżu

Warszaw a, 18. 6. (Tel. wł.) W wy
niku kompromisu zawartego pomiędzy 
polskim i niemieckim delegatem w Ma
drycie w sprawie likwidacji mienia r;e- 
mieckiego w Polsce, należy podkreślić, 
że bezpośrednie rokowania pomiędzy 
przedstawicielami rządu polskiego i nie
mieckiego będą podjęte jeszcze, z kom 
cem b. m. w Paryżu.

Ten wynik akcji, podjętej przez rząd 
niemiecki w Madrycie. — jak zapewnia 
Agencja Press — odpowiada stanowi
sku rządu polskiego.

Należy przypomnieć, że rząd polski 
przedstawił w Madrycie szczegółowe 
informacje, dotyczące każdego zlikwido

Tajne składy broni
i amunicji w Niemczech

Eksplozja amunicji w spalone j wili— łł'y krycie składu broni 
w okolicach llannoweru

Berlin. 18. 6. (Tel. wł.) W ustron
nie położonej wili b. pilota wojennego 
i członka Stahlhelmu, Elstera, wybuchł 
dzisiaj pożar, w czasie którego wśród 
ogłuszającej detonacji eksplodował u- 
kryty magazyn amunicji. Siła wybuchu 
zerwała dach domu.

Specjalna komisja wydobyła z pod 
gruzów 1 karabin maszynowy i 10 kara
binów ręcznych.

Mieszkańcy domu twierdzą, że wła
ścicielem nielegalnego magazynu broni 
był lokator, również członek Stahlhel
mu, który wyjechał.

Tajne stosunki pom iędzy niemieckim 
bem generalnym

Genewa, 17. 6. (PAT.) Min. Briand 
wystosował w imieniu konferencji am
basadorów do Rady Ligi Narodów pismo 
zawiadamiające, że likwidacja między
sojuszniczej wojskowej komisji kontrol
nej w Austrji została przerwana

Przy tej sposobności Briand stwier
dził, że Austrja nie wykonała w całej 
rozciągłości zobowiązań rozbrojenio
wych, wypływających z traktatu St. Ger- 
main. Tak np. w posiadaniu wielkich 
prywatnych związków wojskowych 
znajdują się karabiny maszynowe, ka
rabiny ręczne i amunicja. Pomiędzy 
sztabami generalnymi Rzeszy niemiec

wanego lub będącego w stanie likwida
cji a zakwestionowanego przez Niem
ców majątku. Na 360 spraw, które wy
mienia skarga Graebego i Naumanna, 
większość jest bezsporna. Wiele mająt
ków, na likwidację których uskarżają 
się ci posłowie, nie podlega likwidacji 
a to na mocy uchwały władz polskich, 
zakomunikowanej uprzednio władzom 
niemieckim.

Lista majątków przytoczonych w 
skardze może być sporna co najwyże^ w 
kilkunastu wypadkach, ale i wówczas 
władze polskie posiadają argumenty 
prawne, przemawiające za słusznością 
jego stanowiska. (w)

Równocześnie prasa donosi, że ber
lińska policja polityczna wykryła koło 
Hanoweru kilka nielagalnych składów 
broni Stahlhelmu.

W jednem tylko ukryciu znaleziono 
10 karabinów maszynowych

Przypuszcza się, że broń pochodzi z 
zapasów rozwiązanego w r. 1923 obozu 
nielegalnej Reichswehry pod Monasty
rem.

Nielegalna Reichswehra była, jak 
wiadomo, tworem b. ministra Reichs
wehry Goesslera, powołanym do życia 
dla rozprawy orężnej z Polską. B Z

i austrjackim szta-

kiej i Austrji istnieją tajne stosunki. 
Wiedeń jest ośrodkiem bardzo rozwi
niętego potajemnego handlu bronią.

Dziwne aluzje Mae Donalda
Paryż 17. 6. (PAT) „Petit Pari- 

sien" i „Echo de Paris’* żywo kryty
kuję. zamieszczoną w „Sunday Times'* 
artykuł Mac Donalda, w którym poru
szając kwestję mniejszości narodo
wych, czyni on aluzje do Alzacji.

Wojna w roku 1930
w wyobraźni generała niemieckiego

(Korespondencja własna).
Generał pruski Freiherr von Schön- 

neich wydał książkę pod tytułern: 
„Vom vorigen zum nächten Krieg**» 
czyli „Od wojny przeszłej do przy; 
szłej“, gdzie opisuje metody i środki 
walki przyszłej wielkiej wojny tech
nicznej, której wybuch przepowiada 
na rok 1930 i która ma mieć przebieg 
następujący:

Idea komunizmu, podsycana przez 
agitatorów Moskwy, wznieci rewolu
cję w Azji. Szczepy indyjskie staną 
do walki przeciw uciskowi angielskie
mu, wyfruwając systematycznie woj
ska angielskie w Indjach. Niebawem 
obudzi się Egipt, który trawiony uta
joną nienawiścią do Anglji, rozpocznie 
pierwsze kroki nieprzyjacielskie ta
jeni niczemi aktami sabotażu w kanale 
Suezkim, zamachami na przedstawi
cieli suwerenności angielskiej i wresz
cie otwartą walką o postulaty wolno
ściowe. Będą to pierwsze oznaki 
„przebudzenia się“ ludów wschodnich. 
Naprężone stosunki między Stanami 
Zjednoczonemi Ameryki a Japonją o 
koncesje w Chinach przeobrażą się w 
wyraźny konflikt, zagrażający poko
jowi na Pacyfiku. Wybucha rewolucja 
bolszewicka w Polsce, która skłania
Niemcy do obsadzenia utraconych ob
szarów „pruskich** na rzekomą prośbę 
tamtejszej ludności. Francja podnosi 
natychmiast najenergiczniejszy pro
test, skutkiem którego sytuacja staje 
się poważna i napięta.

Dzieje się to w końcu kwietnia 
1930 roku. Dnia 1 maja 1930 r. zbiera 
się gabinet Rzeszy: na salę wpadają 
członkowie patrjotycznych związków 
z przywódcą partji wolnościowej na 
czele, który oświadcza zdumionym 
ministrom, że nareszcie wybiła godzi
na zemsty, wzywająca do natychmia
stowego działania.

— Śmiałe słowa, panie pośle, — 
przerywa prezydent Rzeszy. — Czem 
pan jednak pokona haszych wrogów?

— Bakcyl tyfusowy i promienie 
śmiercionośne — oto nasza broń! — 
odpowiada z dumnym uśmiechem 
przywódca. — Na naszej granicy za
chodniej od Szwajcarji do Holandji 
stoją trzy kordony obrony lotniczej, 
zaopatrzone w promienie śmiercio
nośne, które nie przepuszczą żadnego 
samolotu nieprzyjacielskiego przez 
granicę. Wytworzą one w powietrzu 
na wysokości do 20 kilometrów taki 
upał, że piloci nieprzyjacielscy nie 
wytrzymają go dłużej nad dwie minu
ty, a zbiorniki z benzyną będą musiały 
eksplodować. Ponieważ jednak należy 
liczyć się z tem, że kilku wśród lot
ników, zanim spadną na ziemię, zdo
łają zrzucić z samolotu parę bomb, 
zaopatrzyliśmy ludność strefy granicz
nej w maski gazowe najlepszego typu.

Jeśli z powodu wypadków w Polsce 
Francja zaatakuje Niemcy, czego należy 
się spodziewać, wtedy utraci ona w cią
gu 24 godzin cztery piąte swej floty po
wietrznej; dzięki już temu tylko fakto
wi zwycięstwo Niemiec będzie zapew
nione. Jeśli jednak Francja nie przystą
pi do ofensywy, to trzeba ją do tego zmu
sić przez zatrucie studni i wodociągów 
w jej głównych ośrodkach przemysło
wych.

W dniu 1 maja — prawie o jednako
wej porze — obraduje Rada ministrów 
w pałacu Elizejskim w Paryżu i uchwa
la wysianie Niemcom ultimatum, żąda
jącego natychmiastowego wycofania 
wojsk niemieckich z Polski. Brak odpo
wiedzi na ultimatum po upływie 24 ro
dzin pociągnie za sobą rozpoczęcie dzia
łań wojennych.

Rozkład autobusowy 
patrz strona G
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Samolot pasażerski spadł do morza
4 osoby odniosły ciężkie rany — 5 pasażerów utonęło

Calais, 17. 6. (PAT.) Samolot, lecą
cy z Croydon i wiozący ii pasażerów 
oraz 200 kg. przesyłek pocztowych, spadl 
w morze. .Wszystkich pasażerów za wy
jątkiem pilota, który pozostał na samo
locie zabrał na swój pokład statek rybac
ki.

Samolot utrzymuje się na powierzch
ni i płynie z prądem.

Londyn, 17. 6. (PAT.) Wskutek ka
tastrofy samolotu „City of Ottava“, któ
ry w czasie przelotu z CreydOn do" Pary-

Francuski minister wojny oświadcza, 
że Francja rozporządza nową potężną 
bronią, która pokona wroga w najkrót- 
szyjrt czasie. Broń ta jest wynalazkiem 
pewnego uczonego francuskiego i odzna
cza się własnością wysyłania nieznanych 
dotychczas promieni uśmiercających 
(wibraąyjąych), które zabijają nie tylko 
istoty żyjące, lecz niszczą nawet przed
mioty martwe. Ponadto armja francu
ska rozporządza nowemi bombami gazo- 
wami z dwojaką trucizną, lekką, która 
wznosi się w górę do 50 metrów i cięż
ką, przenikającą do głębi piwnic. 1500 
takich bomb, przed któremi żadna ma
ska gazowa nie uchroni człowieka i któ
re mogą być pomieszczone na 100 samo
lotach, wystarczy najzupełniej, aby cały 
Berlin zamienić w jeden wielki cmen
tarz.

Lotnicy francuscy, zaopatrzeni w 
bomby gazowe, natrafią na granicy na 
kordony niemieckich maszyn promie
niotwórczych, działających aż do wyso
kości 9000 metrów. Wszyscy prawie gi
ną za wyjątkiem 4 samolotów które 
przedostają się mimo wszystko przez 
granicę i lecą w kierunku na stolicę nie
miecką. 3 maja zjawiają się one nad 
Berlinem i rzucają na miasto 60 bomb, 
od których w samej tylko północno- 
wschodniej dzielnicy ginie 100.000 ludzi
i nie wiele mniej w centrum miasta, 
gdzie wśród ofiar wojny znajdują się 
między innemi prezydent Rzeszy, prezy
denci Reichstagu, wszyscy ministrowie
ii przeszło 100 posłów.

W Ems bomby wytępiają całą lud
ność, a w Ruesselheimie ginie od pro
mieni wibracyjnych 220.000 robotników 
i robotnic, dzieci i starców. Równocze
śnie w Le Ćreużot i Luettch wybucha za
raza, która w przeciągu kilku godzin 
dziesiątkuje ludność obu tych miast.

Wieczorem 3 maja pojawia się ode
zwa prezydenta Stanów Zjednoczonych, 
która kładzie kres tej straszliwej wojnie, 
a konferencja pokojowa, zwołana na 
10 maja do Brukseli, kończy się pojed
naniem narodów.

K a p. i n ż. T a d. Ł u k a s z e w s k i.

ża wpadł do kanału La Manche, 4 osoby 
odniosły ciężkie rany a 5 pasażerów do
tychczas brak. Istnieje obawa, że uto
nęły.

Wypadek miał miejsce dżiś o godz 11 
rano.

L o n d y n, 17. 6. (Radjo.) Samolot pa
sażerski Tow. Imperial Air Ways, kur
sujący na Iinji Londyn — Paryż, wpadł 
dzisiaj, przelatując nad kanałem, do 
morza.

Według ostatnich wiadomości 4 pa
sażerów zostało rannych a jedna pasa
żerka zabita. 7 osób zaginęło; zachodzi 
obawa, że zatonęły.

Londyn, 17. 6. (Radjo.) Angielski 
wielki samolot pasażerski, który dzisiaj 
przed południem wpadł do morza, juz w 
45 min. po odlocie nadał sygnały SOS, 
prosząc o pomoc przy ewentualnem lą
dowaniu na morzu. Zawróciwszy z dro
gi, samolot nie doleciał już do brzegu 
i opuścił się na morze w oddaleniu jed
nego kilometra od wybrzeża. Z 11 pasa
żerów wyratowano czterech; reszta 
prawdopodobnie utonęła.

Powodem tego wypadku był defekt 
motoru.

Londyn. 17. 6. (Radjo.) Według 
ostatnich wiadomości, w katastrofie sa
molotowej zabitych zostało 7 pasażerów; 
dalszych 4 oraz pilot i mechanik są ran
ni. Pomiędzy zabitymi i rannymi znaj
dują się po trzy kobiety.

Samolot, typu Hańdely Page z dwo
ma motorami, nazywa! się „City of Otta
wa“ i od 1926 roku przeleciał nad kana
łem przeszło 1000 razy.

Do ostatniego lotu wystartowano na 
nim dzisiaj o godz. 10,30 rano z lotniska 
Croydon. Samolot miał się udać przez 
Paryż do Zurychu. W połowie kanału 
motory zaczęły wysadzać, o czem pilot 
drogą radiotelegraficzną zawiadomił iot- 
nisko w Croydon, donosząc, że zawraca. 
Jednakże do lądu nie doleciał i zmuszo
ny był wylądować około 5 kim. na po
łudniowy wschód od Dungeness.

Echa krwawych zajść 
w Limoges

Paryż, 17. 6. (Radjo wł.) Ogłoszo
no komunikat owyniku dochodzeń w 
sprawie znanych zajść w Limoges, 
wywołanych niezadowoleniem ludno
ści z powodu zbyt łagodnego wyroku 
na zwyrodniałego mordercę, dr. Bara- 
taud.

Komunikat stwierdza, że dwie ro
dziny z okien swych mieszkań lały 
na funkcjonariuszy policji wrzącą 
wodę. Rodziny te wraz z 38 innymi 
aresztowanymi przekazano sądowi. W

następstwie zajść odniosło rany 62 
funkcjonariuszy policji, w tem kilku 
bardzo ciężkie.

Kongres sufrażystek
Berlin, 18. 6. (Teł. wł.) Dzisiaj 

został tu otwarty światowy kongres 
sufrażystek.

W kongresie bierze udział 3 tys. 
delegatek, które reprezentują przeszło 
40 państw.

Kongres obraduje w operze Krolla 
pod przewodnictwem Angielki Ashby.

Po otwarciu kongresu przy dźwię
kach orkiestry przedefilowała przez 
podjum grupa uczenie miejscowego 
Ijceum, niosąc flagi wszystkich 
państw, należących do związku, w tym 
porządku, w jakim do niego przystą
piły.

W imieniu tych państw, w których 
kobiety dotychczas nie zostały równo
uprawnione, przemawiała Francuska, 
delegatka Paryża, Brunschvig.

Do Związku przyjęto jednogłośnie 
Kanadę, Indie holenderskie, Rodezję, 
Ceylon i Syrję. BZ.

Kot podpalił dom
Budapeszt, 17. 6. (Radjo) — We 

wsi Bekes Szent Andras Laurel na 
kota angorskiego, leżącego pod pie
cem, spadl kawałek żarzącego się wę
gla, od którego zapaliła się długa 
sierść zwierzęcia. Palący się kot wsko
czył na dach i zapalił go.

Cały dom spłonął.

Niezwykłe upały w Ameryce
Nowy Jork, 17. 6. (Radjo). Panu

jące od kilku dni silne gorąca spowo
dowały w dniu wczorajszym dalsze 6 
wypadków śmierci. 5 osób utonęło w 
kąpieli. Prócz tego zanotowano wiele 
wypadków porażenia słonecznego.

Wczoraj wyjechało za miasto lub 
nad morze około 2 miljonów mie
szkańców Nowego Jorku. Wzmożony 
z tego powodu ruch samochodowy 
spowodował 6 wypadków śmierci.

Dżuma w Egipcie
Wiedeń, 17. 6. (Pat.) Dzienniki 

wiedeńskie donoszą z Kairu, że w E- 
gipcie rzeszy się epidemja dżumy.

Zarazą tą nawiedzone są większe 
obszary w Egipcie górnym i dolnym.

Skutki trzęsienia ziemi
Wellington (Nowa Zelandja), 

17. 6. (Radjo.) W Murchison silne trzę
sienie ziemi spowodowało obsunięcie

się gruntu. Cztery osoby zostały zasypa
ne.

Do rzek Matakitaki i Buller obsunęło 
się tak dużo ziemi, że należy obawiać 
się powodzi.

Wypadek w Tatrach
Zakopane, 17. .6. (Pat.) Wczoraj 

w godzinach popołudniowych uległa 
wypadkowi, w Dolinie Białego 22-let- 
nia Marja Motykówna, obsuwając się 
ze skały wysokości 30 mtr. Motyków
na doznała złamania obu nóg.

Stan ofiary wypadku jest bardzo 
groźny i według opinji lekarskiej, o 
ile Matykówna przetrzyma cierpienia, 
zajdzie potrzeba amputacji obu nóg.

Wybuch wulkanu
Tokio, 17. 6. (Pat.) Wulkan Co- 

mataks wznowił dziś rano swą dzia
łalność. Strumień lawy zniszczył 2 
wioski, położone u stóp góry, całko
wicie a jedną częściowo. Ludność są
siednich miejscowości ewakuuje się. 
Wszelka komunikacja z zagrożonemi 
osiedlami została przerwana.

Dotychczas nie otrzymano wiado
mości o ofiarach.

Eksplozja
pocisku armatniego

K o ł o m y j a, 17. 6. (AW.) Liczne wy
padki, spowodowane rozbieraniem zna
lezionych pocisków artyleryjskich, nie 
odstraszają domorosłych rusznikarzy.

48-letni Stefan Marcinkowski, gospo
darz w Cieniawie, kopiąc w ogrodzie 
wraz z 15-letnim synem swym, Wasy
lem, znalazł pocisk armatni, który po
częli rozbierać. Nastąpi! wybuch, przy- 
czem obaj odnieśli ciężkie obrażenia. 
Odwieziono ich w stanie beznadziejnym 
do szpitala powszechnego w Kołomyji-

Wypadki lotnicze
Lipsk, 17. 6. (Radjo). Na lotnisku 

Mockau spadł dzisiaj po godz. 19 z 
wysokości 150 m. 23-letni Benno 
Hacke i zabił się na miejscu.

Samolot zupełnie zgruchotany.
.... M o n a.cb j u m, 17,. 6. (Radjo). Na
'lotnisku Sćhleissheim spadł około 
godz. 17 z wysokości 300 nr. nauczyciel 
pilotażń Schonger.

Samolot potrzaskany, pilot ciężko 
ranny.

Popierając wytwórczość krajową, 
budujesz niezależność I potęgą 
gospodarczą t polityczną Polski!

Cena: 
ZŁ TAO

W pierwszych
10-ciu lałach

winna każda matka dziecko swe 
myć i kąpać tylko za użyciem 
czystego i łagodnego

MYDŁA NIVPA 
DLA DZIECI HI V

Dziecko będzie jej za to wdzięczne, 
gdyż zaoszczędzi sobie w przy
szłości wiele kłopotów o zacho
wanie dobrej cery. Mydło Nivea
jest wyrabiane według przepisów 
lekarskich specjalnie dla wrażli

wej skóry dzieci.

Zdrową i pięknie opaloną skórę
każdy sobre życzy w leciel

KREM NIVEA
potęguje bronzowe zabarwienie skóry i działa zapobiegawczo, 
chroniąc ciało przed bolesnem oparzeniem słonecznem. 
Zwłaszcza w kąpieli słonecznej trzeba ciało przedtem 
dobrze natrzeć Kremem Nivea; pod żadnem warunkien mo
krego ciała nie należy wystawiać na działanie słońca. Krem 
Nivea jest jedynem kremen zawierającem Eucerynę i najwięcej 
zbliżony składem chemiczneit» do naturalnego tłuszczu 
skóry. Oto przyczyna niezwykłego działania i skuteczności 

Kremu Nivea.
Cena za opakowania w pudełkach: gr. 40 i 75, zł. 1,40 i 2,00 

w tubach czysto cynowych: zŁ 1,35 i 2,25
Wyrób krajowy firmy PEBECO, ap. z o. odp. > KatowicachPp 11198-22,177

JAN KARCZEWSKI

AUR0ZAURUS
Opowieść z naszych dni.

(Ciąg dalszy.)
73)

— Przepraszam, przepraszam, może 
przeszkadzam, — ciągnął nowoprzy
były, sadowiąc się przy stoliku. — 
Dziękują, ja już po obiedzie. Zobaczy
łem ^profesora i chciałem pogawędzić. 
Go/słychać?

— A nic. Przyjechał właśnie mój 
przyjaciel, doktór Skrzypczak i tak so
bie ot, tti gwarzmy.

— Pan doktór przyjechał pewno z 
wywczasów, pewnie nad morzem albo 
góry. Góry! Góry! Człowiek w górach 
czuje się lepszym... mówią, bliżej 
Boga.

— Ach, nie, panie pułkowniku. irr 
stety, nie mogłem sobie w tym roku 
pozwolić na urlop Pracuję przy regu
lacji Polesia, stamtąd właśnie przyje-
chaltpi

Pułkownik Chlebów widocznie na
leżał do rasy urodzonych entuzjastów, 
gdyż na słowo! Polesie zachłysnął się 
poprostu 2 zachwytu.

— Pinszczyzna, sławna okolica, 
kaczki, dzikie gęsi, łosie, wilki, znam, 
znam, sto razy tam polowałem, takich 
polowań jak tam to szukać już chyba 
na Zabajkalu. A ryba, profesor uwie
rzy: takie, takie wielkie! Chłopom 
szczupaki porywają swojskie kaczki 
na jeziorze, a zdarza się, że i dzieci 
pójdą się kąpać latem, to i dziecko 
porwie. Takie! Takie poprostu rekiny, 
nie szczupaki.

Skrzypczak, by powstrzymać potok 
wymowy pułkownika, oświadczył, że 
jest bar izc słabym myśliwym i że z 
ramienia Dyrekcji Robót polował nie 
na kaczki a na komary, okazało się 
jednak, że pułkownik zna się na ko
marach.

- Komary! Komary! wiadomo ko
mary plaga. Deńszczyka mego pamię
tam, nazywał się Piętro, pojadły raz 
tak, że spuchł jak po pszczołach: go
rączka, głowa boli, przez dwa tygodnie 
chorował. Ale sposób jest. Najlepszy

wódka, nalewka na machorce, posma
rować — żaden nie usiądzie. Toż ja 
wiem, wy panowie doktory, profesory, 
jeździcie, łapiecie komary, patrzycie 
im w zęby — jak gryzą.“A tu nieda
leko w Warszawie siedzi pułkownik 
Chiebow i powie wam ■ bez jeżdżenia, 
bez patrrenia.

Wódka.
Wódka z machorką.
Jak nasz front stal na błotach, da

wali caje pułki smarować.
— A^gło? — zapytał zacieka

wiony Skrzypczak.
-4 Jakto nie pomogło! Dowódcy 

pułków pisali w Stawku, żeby przysy
łać i przysyłać. Mówili tylko, żeby 
ekspediować wódkę osobno, a machor
kę osobno, sami na miejscu woleli 
mięszać. Jak to mówią po polsku: 
„Oko pańskie źrebca tuczy“.

Opowiadanie pułkownika przeszło 
w szereg barwnych epizodów z wojny, 
dawnych carskich czasów, bolszewic
kich przejść i wielkich planów na 
przyszłość. Odchodząc, uprosił Skrzyp
czaka jak o wielką łaskę, by mu poz
wolił dostarczyć sobie dokładnej re

cepty na tę niebywałą nalewkę ma
chorkową przeciw komarom.

Po odejściu Chlebowa, profesor 
Sadkiewicz wyjaśnił:

— Poznałem go niedawno. Jest to 
były pułkownik armji rosyjskiej, ma 
tu jakieś przedstawicielstwo handlo
we czy coś takiego. Człowiek miły, 
rozmowny. Może trochę gadatliwy, 
ale zdaje się, że zupełnie przyzwoity. 
Dość wykształcony, inteligentny. Po
znałem go tu, gdyż się tu stale stołuje.

Dobiegała godzina piąta, o tej po
rze spodziewał się Skrzypczak powro
tu Nelly z Pruszkowa, zaczął się więc 
żegnać z profesorem.

— Do widzenia.
— Do widzenia, do jutra musimy 

jeszcze omówić masę i masę spraw.
— Do jutra.
Nelly czekała już, uprzedzona o 

przybyciu Skrzypczaka kartką. któri 
zostawił rano. Po zaspokojeniu pier«" 
szego głodu pieszczot i pocałunki 
do których rwały się stęsknione ram’0' 
na, Nelly zaczęła obsypywać SkrzyPcza‘ 
ka pytaniami.

(Ciąg dalszy nastąpi)
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KURJER WYSTAWOWY
Informator

UROCZYSTOŚCI, ZJAZDY, WYCIECZKI 
w dniu 18 czerwca

15,30 wyścigi, Ławica.
22,02 przyjazd wycieczki przemysłowców 

niemieckich.
KALENDARZYK

19 czerwca koncert młodzieży seminar.
20 czerwca zjazd cukrowników R. P, 

Automobilklub Polski, kongres nauk 
admin., wyścigi.

21 czerwca d. c. zjazdów rozp. w dniu 
21. b. m., przyjazd francuskiego min. 
handlu i przem.

CENY
Wstęp na Wystawę

bilet jednorazowy — 4 zł, rodziny z conaj - 
mniej 5 osób (wykaz osobisty) od osoby - 
2 zł, studenci i żołnierze — 2 zł, wyciecz
ki szkolne ponad 50 osób od osoby — 1 zł. 
dzieci poniżej 15 lat w tow. rodziców — 
1 zł, bilet tygodniowy — 15 zł, bilet mie
sięczny (z fotograf ją) — 20 zł, bilet stały 
dla głowy rodziny (z fot.) — 50 zł, dalsza 
legitymacja dla członka rodziny (z foto
grafją) — 40 zł, wystawa sztuki (osobno) — 
1 zł, wystawa łowiecka (osobno) — 1 zł, 
wycieczki zwyczajne od osoby — 2 zł, pal- 
miarnia (osobno) dorośli — 1 zł, dzieci 50 
gr. — Bilety stałe upoważniają do wolne
go. wstępu na wystawę sztuki, wystawę 
łowiecką i do palmiarni. — Od godziny 18 
cała P. W. K. — 50 gr. w niedziele i świę
ta 1 zł, dzieci 50 gr

WYSTAWA OTWARTA CODZIENNIE
od godziny 9—23. Pawilony zamyka się 
o godz 19. Część terenu zachodniego i 
„Wesołe miasteczko" do godz. 4 rano. — 
Kasy przy ul. Wyspiańskiego zamyka się 
o godzinie 1.

PRZEWODNICY
„Studenckie koło do przyjmowania wy
cieczek", gmach P. K. O., Bukowska 1 
(8—21). — Centralne biuro wykwalifiko
wanych przewodników (obce języki) Pa
wilon 20, obsługi publ. teł. 73-33; na tere
nach roln. pawilon 51, teł. 72-33.

BILETY KOLEJOWE
Polskie biuro podróży „Orbis“. — Pawi
lon 20, obsługi publ., teł. 74-60. — Pawi
lon Min. Komunikacji teł. 71-93.

Kwatery prywatne
I klasa jedno łóżko — 12 zł, dwa łóżka 

— 16 zł; II kl. 10 i 14 zł; III kl. 8 i 11 zł, 
IV kl. 6 i 8 zł.

W razie pobytu lokatora przez jedną 
dobę, ceny podwyższa się o 50%. Rabaty 
przy pobycie lokatora ponad 3 doby 10%, 
ponad 7 dób 20%, ponad 14 dób 30%, po
nad 6 tygodni 40%.

Komunikacja w mieście
Tramwaj 25 gr, autobus 30 i 40 gr.

WALUTY
W dniu wczorajszym na giełdzie war

szawskiej płacono: 1 dolar — 8,86 zł; 100 
koron czeskich — 26,32; 100 franków fran
cuskich =s 34,78; 100 marek niemieckich

gości, na P. W. K. str. A
WIDOWISKA I KONCERTY

Teatr Wielki: „Pajace“ i balet „Szehere- 
zada", godz. 20.

Teatr Polski: „Maman do wzięcia , go
dzina 20.

Teatr Nowy: „Kto zabił" — Adwento
wicz — godz. 20.

Arena P. W. K.: „Za króla Jana...“ go
dzina 20,30.

Teatr szkolny na P. W. K. (Bukowska 16.: 
Piosenki ludowe i przegląd strojów 
kob., Szkoła przem. ż. w Stanisławowie

Teatr „Re w ja“ na P. W. K. (Śniadec
kich 12) — „Kulig“, godz. 19,30

Kino szkolne na P. W. K. (paw. 23) szko
ły powszechne i zawodowe, godz. 17.

MUZEA I BIBLIOTEKI
Muzeum Wielkopolskie, Aleje Marcinkow- 

kowskiego 9, codziennie z wyjątkiem 
poniedziałków 9,30—18, w niedzielę i 
święta 10—14.

Dział Przedhistoryczny, ul. Sew. Mielżyn- 
skiego 26-27, tak, tak jak Muzeum 
Wielkopolskie. .

Dział przyrodniczy w Ogrodzie Zoologicz- 
nym, tak jak Muzeum Wielkopolskie.

Wstęp 1 zł, wycieczki nieszkolne 50 gr. 
szkolne 20 gr. , .

Muzeum sztuki kościelniej, Zamek, 
Muzeum wojskowe, ul. Artyleryjska 
Bibljoteka Raczyńskich, Plac Wolności, w

dnie powszednie 10—13 i 17 20.
Bibljoteka Tow. Przyjaciół Nauk, ul. Sew. 

Mielżyńskiego 26/27. W dnie powszed- 
nie 10—4, w niedzielę 10—14.

Biblioteka Uniwrsyetecka, ul. Ratajczaka.

GODNE WIDZENIA
Katedra 10—17, w niedziele 12—14 i 15 17; 
Ratusz (9—18; w niedziele 10—13); .
Ogród Zoologiczny (8—19); karmienie dzi

kich zwierząt codziennie o godz. 17 za 
wyjątkiem sobó*

Zamek (8—18).

Pokaz obrony przeciwgazowej
Podczas trwającego zjazdu straży 

ochotniczych pożarnych na P. W. K. 
dnia 13 czerwca r. b. odbył się staraniem 
wojewódzkiego komitetu LOPP. w Po
znaniu pokaz walki i obrony przeciw
gazowej urządzony na arenie PWK.

Ogólne kierownictwo nad pokazem 
spoczywało w rękach por. Kicińskiego, 
insp. gaz. kom. wojew. LOPP. Poznań, 
i por. Peszkowskiego, instruktora PCK.

Liga Obrony Powietrznej i Przeciw
gazowej wyszkoliła na terenie woje
wództwa poznańskiego szereg straży po

drużyna gnieźnieńska. W odkażaniu te
renu po nalocie samolotów i obrzuce
niem przez nie boiska bombami gazowe- 
mi brały udział patrole przeciwperyto- 
we: dwa kompletne gnieźnieńskie, jeden 
krakowski i jeden żeński warszawski.

Należy podkreślić, że patrol gnieź
nieński przybył na teren na rowerach 
ze-sprzętem, służącym do odkażania. 
Rzeczy tej dotychczas w Polsce nie wi
dzieliśmy. Ponieważ zaś w akcji tej 
szybkość odgrywa pierwszorzędną rolę, 
z uznaniem należy podkreślić inicjatywę

Patrol w strojach przeciwperytowych odgradza i odkaża teren zatruty; scena 
z najbliższej wojny, przedstawiona r.a odbytym ostatnio w Poznaniu pokazie 

obrony przeciwgazowej.

żarnych, z tych brała udział w akcji 
obronnej straż gnieźnieńska, dając do
wody sprawności w wyszkoleniu i śle
dzeniu za postępem w tej dziedzinie. 
Program pokazu obejmował: pięciobój 
gazowy, w którym uczestniczyły straże: 
warszawska żeńska, krakowska drużyna 
mieszana, górnośląska męska, gnieź
nieńska męska i inne. Lekcję pokazową 
ze sprzętem gazowym - demonstrowała

Nagrody prez. Doumergiie 
i króla serbskiego

Dowiadujemy się, że oprócz nagród 
o których pisaliśmy, ofiarowanych 
przez J. K. Wysokość księcia Yorku 
i nagrody ofiarowanej przez prezy
denta, Masaryka, nagrody na zlot So
kolstwa Polskiego w Poznaniu ofiaro
wali Prezydent Republiki francuskiej 
p. Doumerąue i J. K. Mość Król Ser
bów, Chorwatów, Słoweńców.

Są to dowody, że Sokolstwo Polskie 
cieszy się sympatię zagranicę, tych, 
którzy wiedzę, jakiemu celowi sokol
stwo służy.

Dziennikarze sascy
Przybyłę do Poznania wycieczkę 

4-ch dziennikarzy z Lipska i z Drezna 
prowadzi urzędnik polskiego konsu
latu w Lipsku p. Wierski.

W skład wycieczki wchodzą.; dr. 
Fritz Bieligk z „Leipziger Volksztg.“, 
dr. Ludwik Stettenheim, korespondent 
lipski „Berliner TageblatVu“ i „Ham
burger Fremdenblatt'u“, Georg Klop
fer z „Wirtschaft Exporterztg.“, wresz
cie dr. Gerhardt Desczyk z „Saechsi- 
sche Volksztg.“. Prócz tego uczestni
czy w wycieczce Eugenjusz Kohl, czło
nek dyrekcji Związku Przemysłow
ców w Saksonji. Dziennikarze lipscy 
po przywitaniu ich przez przedstawi
cieli syndykatu dziennikarzy wielko
polskich rozpoczęli zwiedzać wysta
wę. .

Wczoraj dziennikarze sascy zlozyll 
wizytę p. min. Bertoniemu i gen. kon
sulowi niemieckiemu w Poznaniu p. 
Lüdgensowi. W południe podejmo
wała gości śniadaniem dyrekcja P. 
W- K.

Powrót do Lipska i Drezna plano
wany jest w tę środę.

POTRZEBNE ADRESY 
Adresy gości P. W. K.: Administracja

„Kurjera Pozn.“, św. Marcin 70, tel. 
14-76.

Automobilklub Wlkp., Kantaka 1. tel. 33-39 
Biuro Kwaterunkowe, Dworzec zachodni,

ul. marszałka Focha, tel. 77-50. 
Dyrekcja PWK, Grunwaldzka 22, tel. 71-7L.

; Główna Poczta, uL Pocztowa 6, tel. 14-44.

szukania nowych sposobów rozwiązania 
tych zagadnień ze strony drużyny gnieź
nieńskiej. Całość zrobiła bardzo dobre 
wrażenie, akrobacje i brawura pilotów 
wprowadzały w podziw obecnych.

Pokaz udał się doskonale, będąc jed
nym z wielu znaków żywotności Ligi, 
tej instytucji tak godnej ze wszech miar 
poparcia.

Pawilon LOPP na P. W. K.
Na Powszechnej Wystawie Krajowej 

obok hali ciężkiego przemysłu stoi bar
dzo efektowny pawilon LOPP., uwień
czony samolotem, pomysłu inż. Prze
woźnego z fabryki „Samolot“, wykona
nego przezeń bezinteresownie.

Wnętrze pawilonu przedstawia się 
bardzo okazale, eksponaty umiejętnie 
rozstawione i rozwieszone wzbudzają 
ogólne zainteresowanie.

Na działalność Ligi szczególniej jasne 
światło rzucają tablice poglądowe: jado- 
witość działania gazów, od czynników 
chemicznych, procentu śmiertelności 
podczas wojny. Na uwagę zasługują 
również tablice z zestawieniami wydat
ków LOPP. na wyszkolenie fachowe w 
lotnictwie, które w roku 1925 wyniosło 
235.000 zł, w r. 1926 —- 298.000 zł, w r. 
1927 — 430.000 zl i w r. 1928 — 740.000 zł.

Na budowę instytucyj i szkół wyda
no razem 1.904.000 zl, na wydawnictwa 
494.000 zl, sprzęt gaz. 65.000 zł, propagan
da 1.224.000 zł, popieranie twórczości 
lotniczej 460.000 zł.

Ciekawe są tablice tępienia szkodni
ków rolnych i leśnych przy pomocy 
środków chemicznych.

Z eksponatów ciekawemi są: model 
wagonu przeciwgazowego, apteka prze
ciwgazowa, miotacze min, butle gazowe 
oraz pokazy oparzeń iperytowych.

Pawilon naogól robi bardzo dobre 
wrażenie i budzi zainteresowanie ogólne 
wszystkich zwiedzających. Zawieszone 
modele samolotów są wykonane precy
zyjnie i dają pogląd na rozwój modelar
stwa polskiego w tej dziedzinie.

Dają się słyszeć glosy cudzoziemców, 
wyrażające uznanie i podziw dla inicja
tywy społeczeństwa polskiego. Ze spe- 
cjalnem zainteresowaniem oglądają pa
wilon goście czescy.

Hippodrom, Gruwaldzka, tramwaje 6 i 7, 
„Kolo Towarzyskie", ul. Nowa 7/8, tel. 11-70, 
Komenda policji, ul. 27 Grudnia, tel. 21-21, 
Łazienki na Warcie. Droga Dembińska,

tel. 18-76,
Pogotowie lekarskie, Pocztowa 30, tel. 55-55, 
Wielkopolski Związek Popierania Tury

styki, uL Bukowska 3, tel. 79-48,

Bezpośredni wstęp na arenę
Dla wygody publiczności otworzono 

oddzielne wejście na arenę widowisko
wą PWK od strony alei Reymonta (do
jazd tramwajami nr. 6 i 7, gdzie wcho
dzący nie potrzebują opłacać wstępu 
na tereny Wystawy, a wykupują tylko 
bilety na. samo widowisko.

Ceny biletów na widowisko „Za 
króla Jana...“ wynoszą od 1—5 zt 
Wstęp na wszelkie inne przedstawie
nia, urządzane na arenie PWK. kosztu
ją od 50 gr. do 3 zł.

Uszkodzony pomnik
Z gipsowej rzeźby „Lotnik“ Wittiga, 

ustawionej przed pałacem rządowym, 
urwało się wczoraj symboliczne śmigło 
i spadło na dół, rozbijając się na drobne 
kawałki.

Do czasu naprawy, uszkodzoną rzeź
bę przykryto płachtą.

Nowy cennik hotelu 
„Polonia“

na czas Powszechnej Wystawy Krajowej
wybudowano w Poznaniu największy 
hotel w Polsce, Hotel Wystawowy „Polo
nia , kióry posiada 362 pokoje o 700 łóż
kach.

Goście zwiedzający P. W. K. znajdą 
w Hotelu Wystawowym „Polonia“ tanie, 
czyste i wygodne locum, zaopatrzone we 
wszelkie wygody nowoczesnej techniki 
hotelowej. Ceny pokoi, łącznie z podat
kiem miejskim, wynoszą
za pokój jednołóżkowy od zł 10 do zł 35, 
za pokój dwułóżkowy od zł 10 do zł 53, 
za pokój trzyłóżkowy od zł 15 do zł 65.

Apartamenty luksusowe na żądanie.
Hotel Wystawowy „Polonia" posiada: 

pokoje przeważnie z ciepłą i zimną wodą, 
łazienki, fryzjernię, gabinet kosmetyczny, 
wytwornie urządzoną restaurację z gabi
netami, doborową kuchnię itp.

Pokoje zamawiać można pisemnie, te
lefonicznie i telegraficznie. Adres tele
graficzny: „Polhotel - Poznań“. Adres dla 
listów: „Hotel Polonia“, Poznań, ul. Grun
waldzka 18. Telefony: 77-52, 77-57, 78-54.

Z panoramy Poznania

Źydki w kościele
Pośrodku głównej nawy kościoła Bo

żego Ciała stoi nad okrągłą studzienką 
ołtarz, pod którego mensą, wsparte na 
lukach, widnieją trzy figurki z drzewa 
dębowego, przedstawiające trzech Ży
dów. Pośrodku klęczący Żyd wyrzuca 
trzy sprofanowane hostje do studzienki. 
Obok klęczący jego współwyznawca 
trzyma w dłoni nóż, którego ślady wid

nieją na hostjach. Trzeci Żyd pochyla 
się nad studzienką, bacznie obserwując 
spadające do studzienki hostje.

Postacie owych trzech Żydów, pełne 
wyrazu i doskonale w ruchu, pochodzą, 
zdaniem znawców, z początków 17-go 
wieku.

Niezwykły ten ołtarz jest przypomnie
niem ciekawej legendy, która tłumaczy 
powstanie kościoła Bożego Ciała. Świą
tynia ta jest fundacją Władysława Ja
giełły. Jak zapewnia legenda, jakaś ko
bieta, podmówiona przez Żydów, ukrai 
dla w r. 1399 z kościoła dominikańskie
go trzy hostje św. i oddała je niewier
nym. Żydzi, skrywszy się w piwnicy do
mu Świdry Szamotulskiego przy ul. Ży
dowskiej, jęli profanować owe hostje no
żami, a gdy z pod nich trysnęła krew 
przenajświętsza, porzucili hoStje na łą
ce za miastem, gdzie dziś stoi wzniesio
ny, jak twierdzi podanie, dla upamięt
nienia cudu, kościół Bożego Ciała.

Ta sama legenda dała początek owe
mu ołtarzowi. Pod jego mensą widnie
jące trzy figury Żydów, wiernie przed
stawiają stroje ich w 17-tym w., mają 

t więc wartość dokumentującą, ponadto 
( są wielce wymownym wyrazem uczuć
I dla tego pasorzytniczego narodu.
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KALENDARZYK
Wtorek, 18 czerwca 1929.

Słońce: wschód 3,29; — zachód 20,18; — 
długość dnia 16 godz. 49 min.

Księżyc: wschód 16,47; — zachód 1,26; — 
przed pełnią.

Kai. rz.-kat.: Marek i Marc.; jutro Ger
wazy i Protazy.

Kai. słów.: Długosław; jutro Borysław.

Zebrania
Dziś o 11 Zw Dróg. Rzplitej (Obwód I) u 

p. Jarockiego.
Jutro o 18,30 Rada Miejska w Nowym Ra

tuszu.
Pogrzeby

Dziś: Sp. Pawła Hoffmanna o godz. 16,30 
z kapl. cment. Św. Mateusza na Wil
dzie. — Śp. Pauliny z Karśnickich 
Grabowskiej o godz. 16,30 z kapi. 
cment. ul. Bukowska. — Śp. Henry
ka Nejssera o godz 17 z kapl. Św. 
Józefa. — Śp. Ludwika Borskiego o 
godz. 18,30 z kapl. Św. Józefa. — Śp. 
Marji Goślińskiej o godz. 18,30 z kapi. 
cment. w Jeżycach.

Licytacje
Jutro: o 9 Św. Marcin 62 — 100 butelek 

wody kolońskiej, 100 kaw. mydła;
o 10 ul. Żydowska 5 — futro; 
o 11 ul. Szyperska 1 — lustro, szafa,

kanapa, szyfonierka, fotele, stół, dy
wan, zegar, masz, do szycia;

o 11 ul. Nowa 8 — 2 sznury pereł; 
o 12 W. Garhary 49 — kredens; 
o 12 ul. Klasztorna 2 — 100 kg skór; 
o 13 al. Marcinkowskiego 8 — 5 kanap; 
o 13,30 Stary Rynek 15 — urządzenie

składowe;
o 14 ul. Nowa 21 — kapelusze damskie; 
o 14,30 Św. Marcin 62 — szafa żel.; 
o 15 M. Garbary 5 — kilkaset par

obuwia.

Nocna służba aptek
Śródmieście: Apteka pod Eskulapem, pl. 

Wolności 13. — Apteka pod Białym 
Orłem, Stary Rynek 37. — Apteka 
Sapieżyńska, ul. Pocztowa 31.

Jeżyce: Apteka pod Gwiazdą, ul. Kra
szewskiego 12.

Łazarz: Apteka przy Parku Wilsona. — 
Apteka p. Plucińskiego, ulica Gło
gowska 74-75.

Wilda: Apteka pod Koroną, G. Wilda.
W innych dzielnicach apteki tam się

znajdujące.
Pogotowie Ratunkowe Związku Leka

rzy uL Pocztowa 30. dyżuruje we dnie 
i w nocy. Telefon 55-55.

Dziennikarze sascy 
w Poznaniu

Bawiąca w Poznaniu wycieczka 
dziennikarzy saskich z Lipska i Drezna 
zwiedziła wczoraj po południu wysta
wę rolniczą.

Wieczorem min. Bertoni podejmował 
gości kolacją. Przy deserze minister po
witał gości i wyraził nadzieję, że wywio
zą z Poznania miłe wrażenia. Na prze
mówienie to odpowiedzieli imieniem 
wycieczki dr. Stettenheim i p. Kohl, któ
ry podkreślił duże wrażenie, jakie uczy
niła na uczestnikach wycieczki wystawa. 
Zebranie w miłym nastroju i wśród oży
wionej pogadanki przeciągnęło się do 
godz. łi w nocy.

Dzisiaj dziennikarze niemieccy zwie
dzać będą wystawę rządową.

Socjaliści wiecują
W niedzielę w południe odbył się 

wiec socjalistycznych związków klaso
wych. Tematem przemówień była trud
na sytuacja robotników w zawodzie bu
dowlanym. Według wygłoszonych refe
ratów, w Krakowie i Lwowie świętuje z 
powodu braku pracy około 50 procent 
pracowników budowlanych. Ilość bez
robotnych w zawodzie budowlanym 
wzrasta również w Poznaniu.

Przyjęto rezolucje, skierowane do 
rządu i władz miejskich z prośbą poczy
nienia starań w kierunku ożywienia ru
chu budowlanego, (k) /

Demonstracja bezrobotnych
Wczoraj około godz. 10 przed połud

niem przed gmachem Urzędy Pośrednic
twa Pracy poczęli gromadzić się bezro
botni, którzy następnie udali się pod ra
tusz. Zebrało się około 200 osób, które 
rozproszyła policja.

Delegdcję bezrobotnych, których wy
zyskuje obecnie komunizująca PPS.- 
lewica, przyjął p. radca Nowicki, (k)

Echa najechania 5 osób
Aresztowanego w sobotę pod zarzu

tem lekkomyślnego najechania na chod^ 
niku przy placu Wolności pięciu osób i 
poranienia ich szofera Bernarda Buch- 
holza, zamieszkałego przy ul. Czesława, 
odstawiono do więzienia sądowego, (kj

Stronnictwo Narodowe
Kolo wildeckie

Miesięczne zebranie Koła wildeckiego — Stronnictwa Narodowego — od
będzie się

dziś we wtorek dnia 18 czerwca rb. o godz. 7,30 wieczorem
w lokalu p. Zawadkowej przy Górnej Wildzie 75.

Na porządku obrad referat oraz ważne sprawy organizacyjne.
Szanownych członków i sympatyków Stronnictwa niniejszem uprzejmie

zapraszamy.
ZARZĄD KOŁA WILDECKIEGO.

Na Wszechsłowiański Zlot Sokoli 
w Poznaniu

prgyb^ditt szereg wycieczek sokolskich z całej Europy 
i Ameryki

W związku z Wszechsłowiańskim 
Zlotem Sokolim, który będzie najwięk
szą imprezą w czasie P. W. K., do Po
znania wybiera się szereg wycieczek nie 
tylko z całego kraju, lecz również z 
gniazd sokolich, rozsianych na terenie 
całej Europy a nawet Ameryki.

W dniu dzisiejszym przyjeżdża do 
Gdyni na statku „Polonja“ wycieczka 
Polaków z Ameryki, członków Sokoła 
polskiego, która przybywa już na 
Wszechsłowiański Zlot w Poznaniu. 
Wycieczka ta liczy 850 osób a równocze-

Po wyroku na morderców
Ewalda Nogensa

Proces rehabilitacyjny śp. Jakubowskiego odbędzie się przed 
innym trybunałem

Neustrelitz, 17. 6. (PAT., — W 
ustnem uzasadnieniu wyroku na mor
derców Ewalda Nogensa przewodniczą
cy podniósł, że poprzednie przyznanie 
się oskarżonych do winy sąd przyjął za 
prawdziwe o tyle, o ile w tych przyzna- 
niach obciążali sami siebie. Przyznanie 
się Augusta Nogensa do winy, złożone 
radcy sądowemu Hundtowi w czasie 
śledztwa, sąd uznał za wiarygodne, po
nieważ zeznanie to uzyskane zosUło 
przy najdalej idących zarządzeniach 
ostrożności. Rozbieżności w zeznaniach 
poszczególnych oskarżonych sąd uznał 
za mniej ważne, ponieważ wskutek od
ległości czasu tego rodzaju detale sąd 
uznał za niemożliwe do uniknięcia. Ali
bi Augusta Nogensa sąd uznał za nie- 
udowodnione i przyszedł do wniosku, że 
w dniu krytycznym musiał on być na 
miejscu przestępstwa.

W sprawie udziału Jakubowskiego 
w morderstwie sąd powstrzymał się od 
wydania ostatecznego orzeczenia, stwier
dzając, że wyjaśnienie tej sprawy będzie 
zadaniem postępowania w rewizji pro
cesu, do którego doprowadziła niemiec
ka Liga Obrony Praw Człowieka i Oby
watela. Sąd przyszedł do wniosku, że 
przeciwko Jakubowskiemu istnieją po
ważne podejrzenia, jednakże w łonie są
du pojawiły się duże wątpliwości co do 
jego winy. Sąd nie może zatem ogłosić 
niewinności Jakubowskiego, tylko pod
kreśla, że co do jego winy istnieją po
ważne wątpliwości.

Ciężką karę na oskarżonych, prze
kraczającą nawet, jak w stosunku do 
Köhlerowej, wniosek prokuratora, sąd 
uzasadnia m. in. tern, że oskarżeni fał- 
szywemi swemi zeznaniami w poprzed
nim procesie przyczynili się do stracenia 
Jakubowskiego.

Po ogłoszeniu przez przewodniczące
go wyroku i umotywowaniu, adwokat 
Brandt w imieniu Ligi Obr. Praw Czło
wieka i Obywatela prosił, aby sąd zwró
cił się do rządu meklemburskiego o nie
wykonywanie wyroku na Auguście No- 
gensie.

Prasa podaje wyrok obszernie. Dzien
niki prawicowe, jak „Lokal-Anzeiger“, 
prawie całkowicie pomijają nazwisko i 
sprawę Jakubowskiego. „Berliner Tage
blatt“ podkreśla, żę sąd, wbrew wywo
dom prokuratora, który w dalszym cią
gu podtrzymywał tezę o tfrspólwinie Ja
kubowskiego, powstrzymał się od orze
czenia co do udziału Jakubowskiego w 
morderstwie. Ostrożnie sformułowana 
motywacja wyroku oznacza jednakże 
całkowite zdezawuowanie wyroku na 
Jakubowskiego.

B e r 1 i n, 18. 6. (Teł. wł.) Prasa tutej
sza obszernie komentuje wyrok w proce
sie przeciwko rodzinie Nogensów.

Uzasadniając wyrok śmierci na Au
gusta Nogensa, „Vossische Ztg.“ pisze:

„Tern samem sąd przyznał, że wina 
Jakubowskiego nie została udowodnio
na. W ten sposób — pisze dziennik — 
potępiony też został wyrok śmierci, któ
rego ofiarą padł Jakubowski.“

śnie z nią przybywa słynna w Ameryce 
orkiestra 60 doboszów, która będzie jed
ną z niezwykłych atrakcyj artystycz
nych zbliżającego się zlotu.

Miłych i drogich gości amerykań
skich, naszych rodaków z za oceanu, po
wita i przyjmie komitet organizacyjny 
Przewodnictwa Dzielnicy Pomorskiej.

Ponadto na statku „Paris“ przybyła 
do Havru druga wycieczka polska z 
Ameryki w liczbie 180 osób, które rów
nież udają się na zlot do Poznania.

„Sąd przysięgłych — stwierdza „Ber- 
liner Tagebl.“ — doszedł do przekona
nia, że wprawdzie Jakubowski jest po
dejrzany o udział w zbrodni, ale zara
zem wyraził powątpiewanie w jego wi
nę. Ostateczne stwierdzenie niewinno
ści Jakubowskiego będzie zadaniem pro
cesu rehabilitacyjnego przed innym try
bunałem.“ B Z

Wycieczki rolnicze 
na P. W. K.

W czasie od 29 czerwca do 7 lipca rb. 
odbędzie się w Poznaniu t. zw. Wielki 
Tydzień Rolniczy. W tygodniu tym spo
dziewany jest masowy napływ wycie
czek rolniczych z całej Polski dla zwie
dzenia P. W. K„ na której odbywać się 
będą wystawy koni, bydła, owiec, niero
gacizny i zwierząt futerkowych. Ponad
to w czasie Wielkiego Tygodnia Rolni
czego zapowiedziane są zjazdy lekarzy 
weterynaryjnych, polskiej prasy rolni
czej, naukowo - rolnicze i kontrolerów 
mleczności. We wspomnianym czasie 
odbywać się też będą konkursy pojaz
dów, korso kwiatowe, zielony tydzień 
myśliwych i wiele innych imprez.

W sprawie wycieczek rolniczych 
zwróciliśmy się do specjalnie w tym 
celu utworzonego biura Wielkop. Tow. 
Kółek Rolniczych, znajdującego się 
pod kierownictwem p. St. Krawczyń
skiego. Biuro W. T. K. R. działa z upo
ważnienia Ministerstwa Rolnictwa, 
przy współpracy z zarządem P. W. K. 
i Wielkop. Tow. dla Popierania Tury
styki a głównym jego celem jest udzie
lanie pomocy wycieczkom rolniczym.

Na okres Wielkiego Tygodnia Rol
niczego zapowiedzianych jest już 
obecnie zgórą 150 wycieczek, liczących 
12—15 tys. osób.

W dn. 28 bm., na dzień przed wspo
mnianym Tygodniem, przybywa do 
Poznania m. in. wycieczka rolnicza ze 
Śląska w sile 600 osób i Małopolskiego 
Towarzystwa Rolniczego we Lwowie 
w liczbie około 1.500 osób.

W czasie Tygodnia Ręlniczego co
dziennie odbywać się będzjie wycieczka 
specjalna pod kierowcictwerp fachow
ców, jak np. hodowlana, hodowców na
sion i zbóż, plantatorów buraków i t. p. 
do tyzorowych gospodarstw uprzemysło
wionych, gospodarstw włościańskich, fa
bryki sztucznych nawozów Maya itd.

Biuro Wypieczek W. T. K. R., mie
szczące si<j w gmachu Wielkopolskiej 
Izby Rolniczej ułatwiło dotychczas po
byt i przyjazd na P. W. K. wycieczkom 
rolniczym w liczbie około 14 000 osób. 
Pod względem intensywności pracy z 
biurem W. T. K. R. mierzyć się może 
zapewne jedynie biuro do przyjmowania 
wycieczek szkolnych.

Wśród wielu innych wycieczek biuro 
W. T. K. R. przyjmowało też liczne wy
cieczki rolnicze z zagranicy, przeważnie 
z Czechosłowacji, Jugosławji i Rumunji 
oraz Belgji. Niedawno bawiła wyciecz
ka rolnicza uniwersytetu rumuńskiego

w Jassach, a wczoraj rano przybyła wy
cieczka wyższej szkoły rolniczej w Ko
szycach na Slowaczyźnie.

Biuro ułatwia wycieczkom zagra
nicznym zwiedzanie wzorowych go
spodarstw rolnych, P. W. K. oraz mia- 
staPoznania.

Podobne ułatwienia otrzymują ze 
strony biura również wycieczki przy
bywające ze wszystkich stron Polski.

Wielkopolskie Towarzystwa Kółek 
Rolniczych dobrze spełnia swą olbrzy
mią i tak pożyteczną pracę, jaką jest 
propaganda na rzecz P. W. K. (k)

Samochód najechał
na dorożkę i tramwaj

Wczoraj o godz. 16 samochód cięża
rowy firmy Żak usiłował wyminąć na 
św. Marcinie długi rząd dorożek, przy- 
czem wjechał nieprzepisowo na środek 
jezdni i zderzył się z dorożką samocho
dową firmy „Autoruch“ nr. 551 oraz 
nadjeżdżającym ze strony przeciwnej 
tramwajem linji 3.

Samochód i dorożka zostały uszko
dzone a przy wozie tramwajowym odpa
dły blachy na stopniach, (k)

Echa krwawej zabawy
W dniu 9 bm„ jak już donosiliśmy, 

na zabawie tanecznej w ogrodzie Ri- 
staua w Chodzieży wynikła bójka, w 
czasie której poraniony został przez nie
znanego osobnika wystrzałem z rewol
weru Michał Matuszak z Podstolic w po
wiecie chodzieskim.

Jak obecnie się okazało, sprawcą 
strzelaniny jest 25-letni Walenty Sob
czak z Rataji w pow. chodzieskim. Sob
czak miał wspólników, którymi są ró
wieśnicy jego: Walenty Nochowicz z 
Wilczaka i Jan Nowicki z Rataji.

Śledztwo w tej sprawie przeprowa
dza sędzia śledczy w Chodzieży, (k)

Panika w straganach
Wczoraj w południe zerwał się prze

wód elektryczny tramwajów miejskich 
na St. Rynku. Drut spadł z głośnym 
trzaskiem, wywołując popłoch wśród 
straganiarek, które z przerażeniem 
opuściły swe stoiska, (k)

Stan pogody
Przewidywany przebieg stanu pogo

dy na dzień 18 bm.:
Zachmurzenie zmienne, malejące na 

północy i w środku kraju, duże ze skłon
nością do opadów na południu. Nieco 
chłodniej. Słabe wiatry w kierunku za
chodnim i północnym. Odległość widze
nia do 8.000 mtr. Rano miejscowe mgły.Wiadomości Potoczne
KRONIKA MIEJSCOWA

— * Słów. Młodz. Polskiej pod wezw. 
św. Alojzego (Para) urządza w piątek dnia 
21 czerwca o godz. 19,30 na sali O. O. Je
zuitów, ul. Dominikańska 8, zebranie 
uroczyste, poświęcone czci św. Alojze
go, Patrona Stowarzyszenia. W progra
mie wykład ks. prał. Prądzyńskiego.

Z WIELKOPOLSKI
— * Szamotuły. (Kradzieże.) W Kło- 

dziskach skradziono z zabudowań robot
nika Franciszka Rychłewskiego dwa pro
sięta. — Tej samej nocy skradziono z za
budowań majętności Kluczewo parę szo- 
rów wartości około 150 zl. — W Kludowie 
okradziono rolnika Hermana Faustlocha, 
któremu skradziono większą ilość bieliz
ny damskiej, (k.)

— * Brzyskorzystew, pow. Żnin. (Po
dziękowanie.) Do świeżo odnowionego 
kościoła parafialnego zafundowała p. 
Wanda Chłapowska, dziedziczka Sobie- 
juch i Kopaszewa, wspaniały ołtarz arty
styczny w stylu barokowym. Za wspa
niałomyślny ten dar dla naszego ubogiego 
kościółka, jako też za ofiarowane 200 zl 
(I rata) na odnowienie kościoła, serdeczne 
„Bóg zapłać“ składa (—) ks. Zając.

SPORT
Kolarstwo

Toiowe mistrz, Polski odbędą się w 
Warszawie na Dvnasach w dniu 23 b. m.

(Tel. wł.) T. S.
Różne

Tnrnej indywidualny w polo o nagrodę
P W. K. przyniósł po drugim dniu gry 
następujące wyniki: (oceny graczy doko
nywała specjalna komisja, przyczem za 
uzyskaną bramkę liczono każdemu ora
czowi zwycięskiego zespołu po 1 pkt, zdo- 
bywcy zaś — 2. Poza tern uwzględniano 
styl gry w ataku, obronie i pomocy. Pierw*
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szą nagrodę zdobył por. Szystowski 24 p. 
przed por. Sokolnickim 23, p. Ed. Socha- 
czewskim 21, por. Pinińskim 18, por. Bień
kowskim 15 i gen. Sochaczewskim 10 pkt.

Międzynarodowy turnie] urządza sek
cja tennisowa AZS. w dn. od 2 do 7 lipca. 
AZS. poczynił bardzo poważne inwestycje, 
a mianowicie wybudował dwa korty, syst. 
„EN-TOUT-ĆA S“, założone przez je
dyną tego rodzaju firmę angielską, która 
takie same korty buduje w całej Europie, 
dość wspomnieć że wybudowała takowe 
w Paryżu w Stade Rilland Garros, gdzie 
rozgrywa się finał o Puhar Davisa oraz 
międzynarodowe mistrzostwa Francji. O- 
becnie toczą się pertraktacje o sprowadze
nie graczy zagranicznych. Zasadniczo swój 
udział przyrzekłi gracze: czescy, duńscy, 
rumuńscy i węgierscy bardzo wybitnej 
klasy. Pozatem przybędą na turniej wszy
scy czołowi tennisiści z całego kraju.

Szermierka
Mistrzostwa Polski odbędą się w War

szawie w dniach od 21 do 23 bm. w sali 
ośrodka wych. fiz. (Tel. wł.) T. S.

2 TEATRÓW
Teatr Wielki. Dziś, we wtorek, poże

gnalny występ Michała Prawdzica w ope
rze „Pajace“; przedstawienie uzupełni ba
let „Szeherezada“. We środę, 19. b. m„ 
pod kierunkiem dyr. Stermicza „Aida“ z 
pp. dr. Roesslerówną, Majem, Perkowi- 
czem i Urbanowiczem; w partji tytułowej 
wystąpi p. Bojar - Przemieniecka, ar
tystka opery warszawskiej.

„Jaskółka“, opera Puccini‘ego, dana 
będzie w przyszłym tygodniu. W głó
wnych partjach wystąpią pp. Dudiczó- 
wna., Szlemińska, Drabik, Maj; kierunek 
muzyczny dyr. Stermicza; reżyser Zyg
munt Zaleski.

Teatr Polski. Niezrównana w swym 
komizmie, niewymuszonej wesołości i 
wybornym rysunku figur, ciesząca się re- 
kordowem powodzeniem krotochwila 
Adama Grzymały Siedleckiego „Maman 
do wzięcia“ odegrana będzie dziś, we wto
rek, i środę bieżącego tygodnia. Wypeł
niająca do ostatniego miejsca widownię 
Teatru Polskiego publiczność entuzja
stycznie oklaskuje wybornych wykonaw
ców z pp. Żbikowską, Wierzejską, Gra
bowską, Ludwiżanką, Boelkem, Nowac
kim i Noskowskim na czele, jak również 
przepyszną dekorację dostarczonego przez 
własne pracownie wagonu kurjerskiego 
pociągu Warszawa — Kowel.

Teatr Nowy. Dzięki rosnącemu po
wodzeniu sensacyjnej sztuki p. t. „Kto 
zabił?“, w której przez trzy akty publicz
ność odgaduje zbrodniarza w coraz to 
kimś innym, aby wreszcie dowiedzieć się, 
że winnym jest ten, na kim nie ciążyły 
żadne podejrzenia, ujrzymy ją jeszcze 
dziś, we wtorek, środę i czwartek. Krea
cja Adwentowicza w roli Beverley‘a, 
wzbogacająca repertuar znakomitego 
gościa o koncepcję nową i niezwykłą, 
zdobywa wielkie powodzenie. W dosko
nale sharmonizowanej, zespołowej grze, 
znakomitemu artyście sekundowali prze- 
dewszystkiem pp. Cieszkowska, Czarnec
ka, Turońska, Żeromska, pp. Balcerzak, 
Bystrzyński, Ilcewicz, Kitka - Sokołowski, 
i Tylczyński. Reżyserja dyr. M. Rudkow
skiego, dekoracje Al. Kobrynia.

FILM
JPortjer hotelu Atlantic** — Kino »Me

tropolii“.
Przed kilku laty „Portjer hotelu Atlan

tic" był w Europie filmem rewelacyjnym. 
Gdziekolwiek się pojawił, zdobywał wiei- 
ki sukces. O filmie tym mówiono dużo 
również i w Poznaniu. Wszędzie go już 
widziano, lecz do Poznania dotarł późno, 
gdy prawie o nim zapomniano.

Film jest mocny Jaskrawo uwypukla 
odwieczne prawo życiowe, że człowiek sta
ry, sterany życiem, musi ustąpić miejsca 
młodszemu. Tragedja portjera hotelowe
go, zażywającego poważania wśród swo
ich i dumnego z pięknej liberji, który z 
powodu starości otrzymuje stanowisko 
porządkowego w męskiej umywalni — 
przejmuje nas do głębi i wzrusza. Żyje- 
my z nim i współczujemy mu.

Obraz reżyserował Murnau, późniejszy 
twórca niezapomnianego „Wschodu słoń
ca“. W filmie zadziwia nas sposób opra
cowania tematu oraz realizm ujęcia nie
jednych scen. Moc szczególików wskazu
je na wielki talent Murnau‘a i jego „Por- 
tjer hotelu Atlantic“ dziś jeszcze jest 
wzorową lekcją techniki reżyserskiej, z 
której skwapliwie powinni skorzystać re
żyserzy, stawiający pierwsze kroki.

Portjera gra Emil Jannings. Dostał 
on rolę wybitnie solową, dającą się wy
grać. Jannings stworzył też doskonalą 
kreację, pełną głębokiej ekspresji. Gdy- 
byśmy porównali jego „Niepotrzebnego 
człowieka“ lub „Ostatni rozkaz“ z „Por- 
tjerem hotelu Atlantic“, bezwzględnie mu- 
sielibyśmy oddać pierwszeństwo ostatnie
mu. Jest to chyba najlepszy sprawdzian 
poziomu gry Janningsa.

Wszystko inne stanowi jedynie tło dla 
posunięć Murnau‘a i Jannings‘a. Sprawy 
jednak nie pokpiono i dlatego też całość 
musiała wypaść imponująco.

Zastrzeżenia może wzbudzić zakończe
nie filmu, wskazujące dobitnie, że nawet 
wielki reżyser i wielki aktor muszą 
schlebiać gustom publiczności . Nie 
zawsze jest to dobre! (a)

Teatr Rewia na P. W. K. („Dwór Hug-
gera“, ul. Śniadeckich 12) dziś i codzien
nie odegrana będzie wielka rewja p. L 
„Kulig“ z genialnymi Elną Gistedt, Wła
dysławem Szczawińskim, Romualdem 
Gierasieńskim, Czesławem Skoniecznym, 
Fugenjuszem Koszutskim i innymi.

Dwa kapitalne zespoły baletowe Tacja- 
ny Wysockiej i Eugenjusza Koszutskiego.

Przepyszne dekoracje i kos’ium> we
dług projektów najwybitniejszych pol
skich malarzy.

120 osób na scenie, przeszło 800 kostju- 
mów. Pełną humoru konferencierkę do 
tej wspaniałej rewji napisał autor 
„Dwóch panów B“ M. Hemar.

Początek pierwszego przedstawienia o 
godzinie 7,15, drugiego o godz 10,15

Bilety nabyć można wcześniej w skła
dzie cygar u p. Zygarłowskiego, ul. Gwar
na róg 27 Grudnia i przy kasie teatru na 
P. W. K„ a dla osób nie mających biletu 
wejścia na Wystawę w kasie teatralnej 
przy ul. Śniadeckich 12. zw 16876/7

Dział gospodarczy
NOTOWANIA ZŁOTEGO:

Warszawa, 17. 6. (PAT.) Londyn zł 
za 1 ft. szterl. 43,24; Nowy Jork za 100 zł 
11,25; Berlin za 100 zl 46,775—47,175; wy
płata na Warszawę i Poznań 46,875 do 
47,075; na Katowice 46,925—47,125; Gdańsk 
za 100 zl 57,83—57,98; telegr. wypłaty na 
Warszawę 57,80—57.95; Praga za 100 zl 
377,7/8—379,7/8; Wiedeń za 100 zł 79,63.50 
do 79,91.50; Zurych za 100 zł 58,26.

GIEŁDY PIENIĘŻNE:
Kraków, 17. 6. (PAT.) Akcje: Ziele

niewski 114,50; Siersza 127: Elektrownia 
w Sierszy 54,00; Chodorów 199,00; Pia
secki 11,50.

Lwów, 17. 6. (PAT.) Akcje: Gazy 
Wschodnie 22,00; Gazolina 27,50—28,00; 
Parowozy 22; Zieleniewski 112—114.

GIEŁDY TOWAROWE:
Lwów, 17. 6. (PAT.) Zboże: Żyto 26,25 

do 26,75; jęczmień przemiałowy 21,25 do 
22,25; owies 22,20—23,00; hreczka 31—32; 
otręby pszenne 15,70—16,00; makuchy 
lniane 45—46.

Warszawa, 17. 6. (PAT.) Zboże: Ży
to 30,00—30,25; pszenica 48—49; jęczmień 
na kaszę 26—27; owies 29,50—30,50; mąka 
pszenna 65 proc. 70—76; mąka żytnia 
70 proc. 42—43; otręby żytnie 19—20; otrę
by pszenne średnie 20—21.

Adresy gości na P. W. K.
Z Angl]i:

Bradford Henryk, Hotel „Polonia“.
Z Berlina: x

Aronheira W., Hotel „Britania". 
Wilkowski Tommy, Hotel „Britania.“.

Z Bielska;
Büttner Paweł dr., Hotel „Continental“. 
Suchy Jerzy z rodziną, Hotel „Continen

tal“.
Z Borkn:

Michalski z żoną, Hotel „Wiktoria**.

Z Broniewa:
Zieliński Witold, Hotel „Roy&l“.

Z Brukseli:
Mathot Alfred, Hotel „Britania“.

Z Bukaresztu:
Averescu, Hotel „Britania“.
Ciulei Konstatnty Hotel „Continental“.

Z Bydgoszczy:
Wojucki Witalis, Hotel „Polonia".

Z Bytomia:
Sąchocki Kazimierz, Hotel „Polonia“.

Z Chełmży:
Wolski z córką, Hotel „Continental".

Z Czechosłowacji:
Rósler Ryszard, Karol, Wilhelm, Hotei 

„Polonia“.
Z Częstochowy:

Gąsiorowska Iza, Hotel „Monopol“. . 
Karwińska Walerja, Hotel „Monopol“. 
Lassotta Józef, Hotel „Monopol".
Łukowski Jan, Hotel „Monopol". 
Piotrowski Leon, Hotel „Monopol". 
Zawistowska Helena, Hotel „Monopol“.

Z Drezna:
Starkę Oskar, Hotel „Monopol“.

Z Driesen (Niemcy):
Albers dr., lekarz, Hotel „Wiktorja“. 
Stolzer Walter, Hotel „Wiktorja“.

Z Filadelfii (St. Zjedn. A. P.):
Badzioch Michał, Hotel „Witkorja“. 
Majewski Józef, Hotel „Wiktorja“.

Z Freienwalde:
Sturm Eberhardt, Hotel „Continental".

Z Antonina:
Radziwiłł książę, Hotel „Britania". .

Z Gdańska:
Czarliński Hugo, Hotel „Monopol“. ■ 
Jacobsohn Frida, Hotel „Polonia“. 
Kochmann E. z żoną, Hotel „Monopol“. 
Kowalewski Jan, Hotel „Monopol“.
Nickel Rudolf, Hotel „Monopol“.
Boski, hotel „Britania".
Schramke, Hotel „Britania“.

Z Gniezna:
Brzeziński Zygmunt, Hotel „Monopol“.

Z Górnego Śląska:
Bauer, Hotel „Monopol“.

Z Grębenina:
Jasczewski Ludwik, Hotel „Monopol”.

Z Grudziądza:
Kędzierski, Hotel „Monopol*'.
Krzywiński, Hotel „Monopol“.

Z Hutki:
Palłszewski Stefan, Hotel „Monopol“.

Z Kaźmierza Biskupiego:
Mańkowski Wojciech, Hotel „Royal“.

Z Królewca:
Springer Walter, Hotel „Royal“.

Z Kopenhagi:
Dzieduszycki Antoni, Hotel „Continental"

Z Kościerzyny:
Malanowski z żoną, Hotel „Wiktorja".

Z Kamienia:
Jałowicki Mieczysław z żoną, Hotel „Ba

zar".
Z Katowic:

Pedracki Tadeusz, Hotel „Bazar“.
Z Krakowa:

Hajduga Józef, Hotel „Polonia“.
Hłady Michał, Hotel „Polonia“.
Jahoda Marjan, Hotel „Britania“. 
Klemensiewicz Zygmunt, Hotel „Polonia". 
Liban Jan z żoną, Hotel „Bazar“. 
Nawrocki Marjan, Hotel „Polonia“.

Z Kruchowa:
Jankowski Alfred z żoną, Hotel „Bazar".

Z Lipska:
Fiebiger Konstanty, Hotel „Continental“.

Z Londynu:
Chandler Noel Raymond, Hotel „Bazar".

Z Lublina:
Kijak Juljan, Hotel „Monopol“. 
Kruszewska Halina, Hotel „Monopol".

Z Lwowa:
Weis Juljusz Władysław, Hotel „Polonia“.

Z Lwówka:
Świtalski Zb. dr., Hotel „Royal".

Z Łap:
Łapiński Konstanty, Hotel „Royal**

Z Łodzi:
Bernstein Józef, Hotel „Continental“.
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Gierbich Wawrzyniec, Hotel „Monopol“. 
Jakubowicz S., Hotel „Royal".
Pasternaków Lutka, Hotel „Britania“. 
Wagner WladysL, Hotel „Monopol“. 
Wieliński Edmund, Hotel „Polonia“.

Z Łncka:
Kamieniecki Paweł z żoną, Hotel „Conti

nental“.
Z Manchesteru:

Rozelbaum Aleksander, Hotel „Polonia*?
Z Mielęcina:

Łęczyński Zygmunt, Hotel „Bazar”.
Z Montano (U. S. A.):

Weiss Wiliam, Hotel „Wiktorja“.
Z Nowej wsi:

Kowalczyk Józef, Hotel „Monopol".
Z Opatowie:

Pieniążek Ludwik, Hotel „Royal“.
Z Parchacza:

Madejski Jan, Janina, Hotel „Polonia".
Z Paryża:

Ficheux Marcel, Hotel „Polonia“.
Heckford Alfred, Hotel „Bazar".

Z Płocka:
Moskaiewicz Józef, Hotel „Wijłtorja**.

Z Radomia:
Mülmar Bruno, Hotel „Britania“.

Z Rotterdamu:
Markowski Władysław, Hotel „Polonia*.
. Z Rurewka:
Putz Kazimierz z żoną, Hotel „Continen

tal".
Z Rudnik:

Nocuń Stanisław, Hotel „Polonia“.
Z Rumunji:

Błogosiewicz E., Hotel „Polonia“.
Z Sarnowy:

Sobański Piotr, Hotel „Continental"
Z Skarszewic:

Danysz Jan, Hotel „Polonia",
Z Slawoszew:

P. Liburski, Hotel „Monopol".
Z Słupco:

Hr. Kwilecki z żoną, Hotel „Monopol“.
Z Pobiałkowa, pow. Rawicz.

Kaliński Marcin, Hotel „Royal“.
Z Sopot:

Marja Doering, Hotel „Monopol“.
Z Sosnowca:

Starzyński Stanislaw, Hotel „Polonia“.
Z Spławia:

Drygalski beon, Hotel „Britania".
Z Stolpc:

Gutkowski Stefan, Hotel „Polonia“.
Z Świętochłowic:

Dr. Siwoń, Hotel „Monopol“.
Z Środy:

Dyr. Drynkowski, Hotel „Monopol".
Z Trutenau:

Albert Wiebe, Hotel „Continental".
Z Wadowic:

Palusiński Józef z żoną, Hotel „Wikto
rja“.

Z Warszawy:
Binental Romana, Hotel „Continental“. 
Borkiewicz, Hotel „Polonia“.
Borownik Zygmunt, Hotel „Continental", 
Brog I„ Hotel „Continental“. 
Ciechanowiecka Marja z córką, Hotel

„Polonia“.
Cybulski Kazimierz, Hotel „Britania". 
Czermiński. Hotel „Polonia“.
Bronislaw Mroź - Długoszewski, Hotel

„Britania“.
Dubowski Marjan, Hotel „Monopol*“. 
Erenberg J., Hotel „Polonia“.
Fajan Józef, Wanda, Wacław, Hotel

„Polonia“.
Gajewski Jan z żoną, Hotel „Monopol**. 
Gawłowski- Jan, Hotel „Monopol".
Goldhar Marcin, Hotel „Polonia“. 
Gomowski Roman. Janina, Kazimiera,

Hotel „Polonia".
Gwizdalewicz Józef, Hotel „Monopol“. 
Harlinger Marja, Hotel „Polonia". 
Herzberg Leon, Hotel „Polonia“. 
Kirchmayer Janusz, Hotel „Bazar“ 
Korzeniowska Jadwiga z córką, Hotel

„Bazar“.
Dr. Józef Landlau, Hotel „Bazar“.
Lato Józef, Hotel „Wiktorja“. 
Marchlewski Tadeusz, Hotel „Bazar“. 
Markiewicz Stanislaw, Hotel „Britania“. 
Marylski Antoni, Hotel „Bazar".
Osiński Aleksander, Hotel „Royal“. 
Posępny Karol, Józef, Jerzy, Hotel

„Polonia“.
Psrisucker M., Hotel „Britania". 
Schwallofer, Hotel „Polonia".
Sokołowski Feliks, Hotel „Polonia". 
Stapińska Ada, Hotel „Polonia".
Ślusarski Józef, Hotel „Monopol“. 
Wańkowicz Zygmunt, Hotel „Polonia“, 

nia".
Wierzbicki Zygmunt, Hotel „Polonia“. 
Witkowski Czeslaw, Hotel „Britania". ' 
Ziegler Robert, Hotel „Polonia“. 
Zimmermann Apolinary, Hotel „Mono

pol“.
Z Werdohl (Niemcy):

Katerlöh Albert, Hotel „Monopol".
Z WhlsUng (U. S. A.): 

Falkowski Józef, Hotel „Royal"
Z Wiednia:

Otto Heim, Hotel „Monopol“.
Hoheweder Max, Hotel „Monopol“.

Z Wrocławia:
Winkler Alice, Hotel „Royal“.

Z Zakopanego:
Hr. Józef Uznańskl, Hotel „Bazar“.

Z Zarzecza:
Ostrowski Stanislaw, Hotel „Polonia",
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Rozkład jazdy autobusowej Kurjera Poznańskiego
Autobusy Pi. 44 390 — 44 391 kursują na Itnji

Poznań - Mur. Goślina - Rogoźno - Ryczywół
Miejsce postoju: ulica Mostowa, 

właściciel Teodozja Gruszkiewiczowa, Poznań, ul. Szwajcarska 19.

Odjazd Km Stacje Cena.
groszy Przyjazd

7.00 : 12,00 19,00 .. * Poznań A _ 8,00 11,55: 18,35 i
7,50 13,40 19,50 22 1 Mur. Goślina 150 7,10 11,10 17,50
8,40 i 14,45 20,50 44 Rogoźno . . , - 150 6,25 10,25) 17,00
9.00 ¡ 15,20 21,20 60 V Ryczywół . * 100 5.40 10.00 i 16,30!

Autobus PZ. 44 172 kursuie na liuji

Oborniki - Mur. Gośiina - Poznań
6,30 L 10,20 i 16,50 _ * Oborniki . . A _ 9,10 : 14,35 20,40 i

!' 7,05’ 11,05 17,f 20 Mur. Goślina 150 8.25 i 13,59 | 19,55:
7,40 11,55 : 18,35 42 Y Poznań .... - * 150 7,50 i 12,5o! 10,00:

Rozkład jazdy autobusowej Kurjera Poznańskiego
Autobus PZ. 10636 korsufe na linji

Poznań-Puszczykowo-Mosina
Miejsce postoi u: ulica Artyleryjska.

Właściciele autobusu) Antoni Kmieciak. Mosina, pow. Śrem, Antoni Tyliński, 
Mosina, pow. Śrem, Henryk Szczerkowski, Poznań Kopernika 4.

Odjazd Km Stacje Cena
gro Przyjazd

22,00; 19,00 ¡ 14,30 9,30 _ . Poznań , . . — 8,40 11,25 16,40 20,40
22,15 1 19,15 14,45 9,45 8 Luboń .... to 8,25 11,10 16.25 20,25
22,'- 8 i 19.23 1 14,53 9,53 12 Łęczyca . . . 100 8,17 11,02 16 17 20,17
22,28: 19,28 14,58 9.58 14 Puszczykowo 120 8,12 ) 10,57 16,12 20,12
22.40 19,401 15,10 10,10 21 4" Mosina . . tr 150 8.00 10,45 16,00 20.00

Jak uczą mówić głuchoniemych?
Kto kiedykolwiek miał sposobność ob

serwowania jak uczą mówić głuchonie
mych, wie, jakie to trudne jest zadanie. W 
tej mozolnej pracy próbowano już różnych 
metod pomocniczych; jedna z ostatnich, 
stosowana do niedawna, polega na wzro- 
kowem uzmysłowieniu istoty i znaczenia 
głosu przez zwracanie uwagi ucznia na 
drgania, jakie wywołuje głos na ustach 
mówiącego, i nakłonienie go do naślado
wania tego głosu.

W Ameryce praktykują obecnie nową 
metodę, która ma ułatwić naukę mówienia 
przez to, że głos przeistacza się w falę 
świetlną, która zmienia swój wygląd za
leżnie od intonacji głosu.

Nauczanie odbywa się w ten sposób, że 
nauczyciel wymawia do specjalnie w tym 

elu zbudowanego mikrofonu głoskę lub 
uroste słowo, brzmiące jak najwyraźniej.

Skutkiem tego tworzy się w mikrofonie fa
la świetlna, którą uczeń obserwuje, usiłu
jąc wydobyć z siebie taki sam głos, który
by wywołał światło spostrzeżone. Przy tej 
próbie uczeń może zauważyć własne błędy 
wymowy i dążyć do ich usunięcia.

Ciekawe jest działanie mikrofonu, w 
którym pod wpływem głosu, uderzającego 
w membranę, powstaje prąd elektrycz
ny o takiej samej częstotliwości, jaką po
siada głos wysyłany przez mówiącego. 
Prąd elektryczny przenosi drgania głosu 
na małe lusterko, które rzuca wiązkę świa
tła w kierunku ucznia głuchoniemego. Si
ła tego światła jest zależna od częstotliwo
ści drgań lusterka, a te zaś od siły intona
cji głosu.

Podobno uczniowie zdradzają niezmier
ne zainteresowanie dla nowej metody na
uczania, która zdaniem wychowawców da- 
je wyniki bardziej pomyślne aniżeli meto
dy dotychczasowe. (Ł)

S. p.

Marja Goślińska
kochana córka, siostra i narzeczona, zasnęła 
w Bogu opatrzona św. Sakramentami, po długich 
cierpieniach Pogrzeb odbędzie się we wtorek 
dnia 18 b. m. o godz, 6,30 wieczorem z kostnicy 
cmentarza Jeżyckiego.

W smutku pogrążeni
rodzina i narzeczony

Poznań. Ostrów, Warszawa. jp 2040

W Pyzdrach (st. kol. iześnia), w Gimnazjum koedu 
kacyjnem Magistratu (typ humanistyczny, z prawami gim
nazjów państwowych)

egzaminy wstępne
do klas IV --VIII odbędą się w dniach od 24 do 26 czerwca 
i od 29 do 31 sierpnia r. b. dw ¿438

Zwapnienie ż y*
stan podniecony, zawroty głowy. Ządaicie bezpłatnej 
broszury o nieszkodłiwem leczeniu domowem. nw 11123
JDr. Gebhard i S-ka, Gdańsk 53

SPRZEDAŻE

Antyki
wielki wybór Bracia Pióro 
je Marcinkowskiego 28

Kp 2 378
Alt-

Fryzjernia
dla pań i panów w Nowym 
Dworcu Zachodnim (Łazarskim) 
otwarta dzień i no- w niedzielo 
i święta. Pp 11 075-23.192

27 SZVKA PRACY

Lokomobilę 100 HP.
traka leżącego 800 m/in szerokości, oraz heblarkę 3-ch stron
ną., natychmiast zakupimy. „STAL“ — Warszawa, Prze
jazd 1 — Telbfon 232-24. zw 17.013

W mieście Mroczy powiatu wyrzyskiego wakuje posada
BURMISTRZA

z uposażeniem wy dług grupy IX, szczebel „a” ustawy o upo
sażeniu urzędników państwowych, z dnia 9. 10. 1923 r., plus 
20% dodatku’ reprezentacyjnego

Kandydaci z dłuższą praktyką w urzędach samorządo
wych lub państwowych, z ukończonym wiekiem 30, a nie- 
przekroczonym 40, złożą swe wnioski z własnoręcznie pisa
nym życiorysem, świadectwem moralności, odpisami świa
dectw r podaniem referencyi do dnia 30 czerwca r. b. na rę
ce przewodniczącego Rady Miejskiej p. Czesława Bielawy 
»kiego. dpw 6555

Małżeństwu
wynajmie pokój używaniem ku. 
chni „Kragut". Kozia 21.

11 POKOJF UMEBL.

Pokoje
wynajme 2 intelig. osobom La
kowa 7. III., lewo. 1. wejście.

zdw 99 733

22 ROZMAITE

Parkiety
układanie nowych, przeróbki, od
nawianie starych, szybko, tanio 
solidnie wykonuje Kaliciński, ul. 
Marszalka Focha 55 b, Poznań, 

zdp 99 956
Przepisuję

maszyna najtaniej Spokojna 27. 
IT., front zdw 99 666

Ogłoszenia do 30 słów dla poszu
kujących posady w tej rubryce 
obliczamy po jednej trzeciej cenie 

drobnych

Sierota
inteligentna, lat 19, uczciwa, do
bre świadectwa szuka posady ka
sjerki lub innej możliwie na P. 
W. K. Oferty Kurier zdp 99 939

Krawcowa
pierwszorzędna na garderobo 
damska i dziecięca poleca sie w 
dom. Oferty Kurjer zdw 99 911

Dziewczyna
uczciwa, chętna poszukuje posa
dy do wszystkiego lub 'do dziec
ka. Oferty Kurjer zdp 99 926

28 WOLNE MIEJSCA

Panów (Panie)
do sprzedaży pokupnego aparatu 
z kaucja do 100 zl. Zysk zapew
niony, Oferty Kurjer zdp 100 052

r> I __ ■ _ l _ aa lipie« 1*2» l. , «.¿ot Wi,«tee ¡.ygiwllluWego UOUaiKi UOSUr
rrZedDiata JlnaKacia Peznansaa”: w Poznaniu w eksped. zl 4.00, w agenejaeh w raiaaeie zł 4JS0 

z odnoszenieni dc dotou w Poznaniu si 4,70, z odnoszenie® przez peeztę poza Pozna- 
niem miesięcznie zł 4.86, Kwartalnie zł J 4.58, pod opaską w Polsce zł 9,00, pod opaską w innych krajach zł 11,0C,
W razie wypadków, spowodowanych siłą wyższą, przeszkód w zakładzie, straików rtp., wydawn. ni® odpowiads 

dostarczanie pisma. a abonenci ni® matą prawi domagania się aiedostarcion. numerów lob «derkodowania.
Telefony do redakcji i administracji. 4461 1476. 3307. ‘3524, 3525. 4072. w

Oglnło7Pniił •' luowo, _ » »Lrouw 1-iAinowe, 60 gr, aa stronie czwartei 100 gr, aa stro-
UOŁCIliCl nie drugiei latgr,przed wiadomościami potocznemi 200gr od 1-łamowego milimetra. Ogłosze- 

"■"■■■ — nia skomplikowane oraz z zastrzeżeniem miejsca 20% nadwyżki. Ogłoszenia do wydania 
porannego przyjmujemy do godz. 18,30, w nagłych wypadkach do godz. 22 a stróża: do wydania wieczornego do godz. 10 
sr dni przedświąteczne do godz. 9 nrzed not. Drobne ogłoszenia słowo napisowe (tłustoi 30 gr, każde dalsze słowo 15 er’ 
Za różnicę między zestawem a wysokością ogłoszenia, powstałe wskutek matrycowania, wydawnictwo nie odpowiada’ 

niedziele, święta i nocą tylko 1476 i 3524 — P. K. O. Poznań nr. 20« 149,

Dla wygody czytelników naszych zamieszczamy poniżej kwity abonamentowe; tych wszystkich, którym chodzenie na pocztę sprawia 
trudności, prosimy jeden kwit, odpowiednio wypełniony, odesłać na najbliższy urząd pocztowy, a listowy zgłosi się po przedpłatę przy najbliższej 
sposobności. Zamówienie prosimy uskutecznić przed 25 b. m., gdyż tylko wówczas poręcza poczta dostawę wszystkich egzemplarzy bez 
przerwy. Drugi kwit prosimy wręczyć sąsiadowi z zachęceniem do zaabonowania „Kurjera Poznańskiego”.

Kwit kwartalny na zamówienie gazety Kwit kwartalny na zamówienie gazety
Niżej podpisany zamawia:

Tytuł gazety Miejsce
wydania Czas przedpłaty Cena Oprocent. 

i manipul. Razem

Kurjer Poznański
iWychodzi dwa razy dziennie — 
razem 20 stron, co tydzień 

bezpłatny dodatek
.Jiwstracia Poo«ań»ka“i

Poznań III. kwartał HBr.
miesiące

Iśsmc wmü
12,ixi 14,-58

Niżej podpisany zamawia:

Tytuł gazety Miejsce
wydania Czas przedpłaty Cena Oprocent. 

i manipul. Razem

Kurjer Poznański
(Wychodzi dwa ««¿y dziennie — 
razem 20 strpn, co tydzień 

bezpłatny dodatek
_U—a4i acja P<MB*ańakau)

Poznań iii.Małtt
miesiące

lipiec sierpień, wrcesiań
12,00 2,58 14,58

lwię, nazwisko i dc* udójr »des»
Pokwkcwsnie urzędu pocztowego.

Z odebrania powyższej »urny fcwituf«W-

Imię, nazwisko i dokładny adres zamawiającego. 
PnfcwśścwsjM. urzędu pocztowego

Z odebrania powyższej sumy kwitujemy.
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